Wychodzi we wtorek, czwarlek i 
R Co sobote dołączony jest 
Wa Rozmaitości, pisma ku 
He ythomi 1 zabawie. Prenume- 
ety z Dodatkiem 1 Rozma- 
E i na kwartał, dla odbiera- 
ki w samym Lwowie A zm 
B zr za Da pocztameie lwowskim 
E kr., na wszelkich innych 
E amtach 5 zr. 36 kr. m. konw. 
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Przegląd artykułów. 


Wiadomości zagraniczne: Pa ństwo La Plata. 
Zwycięztwo jenerała Rivera. 
ortugalija. 


iszpanija: Depesza telegraficzna. — Po- 
wstanie w Saragossie. — Madryt blizki za- 
urzenia, — Wojska jenerałów Prim i Amet- 
era stoją na przeciw 80 ie. , 

Ang lija: Królowa Wiktoryja w Woolwich. — 
gitacyja przeciw ustawom zbożowym. © 
rancyja: Familija królewska w Fontaine- 
bleau. — Książę Nemours w Lugdunie. — 
Pan Olozaga jako pełnomocny minister i nad- 
zwyczajny poseł w Paryżu. — Wiadomości 

z Algióru. 


Belgija: Uroczystości wrześniowe- 
Prusy. 


Nowiny. T 

Wiadomości handlowe 3 przemystowe: Ze Lwo- 
wa. — Z Wićdnia. — Z Wrocławia. — Oświe- 
tlenie gazem latarni przenośnych. 

Spis osób, które w binrze Redakcyi Gazety 


Lwow. przyczyniły się do składek dla pogo- 
rzelców Zmigrodu. 


amy O Gam) Fe 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Państwo La-Plata- 


Dzienniki z Montevideo z dnia 24. czerwca 
*awiórają urzędowe doniesienie O zwycięztwie 
jenerała Fructuoso Rivera mad wojska- 
mi z Buenos-Ayres. W chwili, kiedy ta wiado- 
ae doszła do Montevideo, liczba poległych 
4 itwie na stronie dyktatora Rozas wynosiła 

DO, nie licząc w to jeńców, których za każdą 

wilą przybywało. Bliższych szczegółów mie 
tawiórają urzędowe wiadomości, prywatne zaś 
twierdzą, Że armija z Buenos Ayres zupełną 
Poniosła klęskę, Siłę jej podają na 2000 żoł- 
Niórza; miała ona zatrudniać jenerała Rivera 
w okolicy Solio - Chico, aby mu przeszkodzić 


GAZEW A. 
R WY BTY G R JA. et new 


rywatne. g 
datku placi się od wiórsza w pół 
kolumnie ( drukiem garmont ) za 
pierwszy raz 3 kr., a EM Kaidy 
następujący raz tylko po % 458 bP 


druk obrachowane miejsca 
mą . Redakcyja Gazety Lwowskiej 


przyjmuje tylko frankowene listy. 


października A 843. 


m 


rozpoczęcie wojennych kroków na innych 


«qach. 
pun! Portugalija. 

Z Lizbony donoszą » Że tam na początku mie- 
siąca września panował straszny upał. Przy za- 
chodzie słońca dnia 3g0 jaśniał horyzont ogni- 
sty na blaskiem, a w powietrzu spostrzegano sub- 
stancyję podobną do pary» przez którą zale- 
dwie przedmioty rozeznać, było można. Zna- 
miona te Za owiadają tamże zwykle, trzęsienie 
ziemi + MOLE jednak na szczęście jeszcze się 
czać nie dało 

Hiiszpankjne 


Moniteur z dnia 28. września zawióra nastę- 
pujgce telegraficzne wiadomości z Hiszpanii : 
Perpignan dnia 22. września. Dyliżansy 
z Barcelony z dnia 1780, 48go, 19go i 20g0 
wrzęśnia jeszcze nie przybyły ; wezbranie rzók 
zrzadziło straszne spustoszenia; pod Gerona woda 
zerwała most, przez co wiele ludzi utonęło. — 
Puycerda nie chciała za juntą centralna Się 
oświadczyć. — Bajona dnia 21go Wrześni. 
Dnia 17go wwieczór wzniecoko W Saragossie 

owstanie na korzyść junty centralnćj. Miały 
w nić udział municy palność i milicyja naroa 
dowa; utworzono jantę. Dnia 19. wrześ. pano- 
wała ta junta bez oporu; kapitan jeneralny 
był w niejakióm kierunku do Almeryi; woj- 

ło wierne- = 

Gespondent paryski pod dniem 23. września 
Obawa, Że wzniecony w Katalonii no- 
także się W A polar 3, 
œ aż nadto nzasa niona. Telegrał z 

kaza isiejszego ogłosił o wybuchnięciu tam- 
Że dnia 17: powstania na korzyść junty central- 
nój, przezco jeneralny kapitan Lop k Ba- 
nios ujrzał się zmuszonym. z bardzo sta q za- 
łoga opuścić miasto, i cofnąć Się, ale nio w 
kierunku do Almeryi, coby wcale było nie do 
rzeczy, gdyż Almeryja leżąca całkiem w dole 

rzy Wy rzeżu Andaluzyi, jest 0 80 — 90 mil 
od Saragossy oddalona, lecz do Alurnii, po“ 


łożonego o kilka mil od Saragossy przy go- 
ścińcu do Halatajud i Madrytu miasteczka, o 
któróm także podczas pochodów Narvaeza i 
jego przeciwników Seoana i Zurbana ku 
Madrytowi, w końcu ostatnich operacyj wojen- 
nych przed poddaniem się Madrytu, kilkakro- 
tnie nadmieniano. Przeto kapitan jeneralny 
zdaje się cofać do stolicy, albo też zamyśla iść 
naprzeciw posilkom, które ztamtąd otrzymać 
się spodziówa. 

Lecz stan umysłu w samym Madrycie, po- 
dług wszelkich wiarygodnych doniesień jest ta- 
kiego rodzaju, że nawet ztamtąd spodziewać 
się potrzeba kaźdćj chwili wiadomości o wy- 
buchnięciu nowego rozruchu. Nie najlepszą wró- 
żbą w teraźniejszym składzie rzeczy jest to, 
Że w wielu miejscach wybory na zwołane zgro- 
madzenie kortezów są udaremnione, a więc zgro- 
madzenie kortezów stalo się prawie niepodo- 
bieństwem, przezco tymczasowemu rządowi 
zbywa na dzielnóm i silném stanowisku moral- 
ném, Któreby w teraźniejszóm przesileniu mo- 
gło być stanowczym punktem oparcia się, a 
którego tak nieodzownie potrzebuje. Które- 
kolwiekbadź z tych dwóch na nowo z wszelką 
eapalczywościa walczących stronnictw, czy mo- 
deradosowie, czy progresiści, na końcu w téj 
nowćj walce odniosą zwycięztwo przynajmnićj 
to jest pocieszajacóm w cati téj sprawie , — 
że przy tem ani dla Królowéj samćj, ani dla 
tronu żadne nie zagrażą niebezpieczeństwo; 
gdyż niemożna przypuścić, aby moderadosowie, 
którzy z chlubą, że tak rzekę, ciągle nazywaja 
się obrońcami tronu, byli dla niego niebezpie- 
cznymi, a progresistom, to jest konstytucyjo- 
nistom, stanowiacym znaczną większość partyi, 
przynajmnićj nie można zarzucić, aby w cza- 
sie, w którym w ręku swóm mieli władzę, 
odmawiali królowćj winnego uszanowania, jakoż 
oni powstawali ciągle przeciw wszelkiemu w 
tćj mierze obwiniceniu. 

Podobnież występują teraz jako antagoniści 
przeciw madrychiemu rządowi centraliści , a 
nawet centraliści barceloriscy, zaręczaja uroczy- 
ście we wszystkich swych programach o swo- 
jóm przywiazania do Królowćj, a zapewnieniu 
Esparterystów, i stronników Infanta Franci- 
sco de Paula podług dotychczasowego ich 
zachowania się, równieź nie można w tćj mie- 
rze odmówić wiary. Co się zaś dotyczy par- 
tyi republikańskićj; która jak przedtóm tak 
i teraz ma swoje główne siedlisko w Figueras, 
takowa pomimo wszelkich zapewnień znane- 
go Abdon Terradasa i jego przyjacioł jest 
za słaba, i niedolężna, aby w przypadku, gdy- 
by junta centralna przyszła do skutku, rzeczy- 
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wistćm nicbezpieczeństwem zagrażający wpływ 
wywiórać mogła, zwłaszcza iż każda zwycięzka 
partyja już dla własnego utrzymania się zm% 
szona będzie wystąpić naprzeciw dążnościoma 
radykalistów. 

Jeźli najnowszym doniesieniom z Barcelony 
wierzyć można, tedy tamtejsza junta zamie” 
rzyła sama zwołać juntę centralną do Barcelo- 
ny, skoroby z niejaka pewnościa na rozszórze- 
nie ruchu w całćj Hiszpanii polegać mogła- 
Junta w Figueras wydała powtórnie, zupełnie 
w duchu poprzedniczćj ułożona odezwę, ale 
nadmieniliśmy już, Że te radykalne pomys'Y 
zdołają tylko młodych, nierozsądnych i bez ża” 
dnego majątku ludzi ułudzić; jakoż z pewno” 
ścią przepowiedzićć można, że pomysły te nie” 
uzyskają pochwały narodu, i że Abdon Ter- 
radas od każdego rządu; który stér W 
Hiszpanii otrzyma, zniczóm odprawionym 707 
stanie. 

Moniteur z dnia 24. września zawićra nastę” 
pujące tolegraficzne wiadomości z Hiszpanii: 
Bajona dnia 23. września. Donoszć 
z Madrytu, Że jenerała dywizyi Laurean 
Sanz mianowano w miejsce jenorała Arao” 
jeceralnym kapitanem KH» 'alonii, iże jeners” 
łowie Schelly, Lara i Campuzan? 
otrzymali rozkaz udać się w drogę dla ob- 
jęcia naczeloictiwa nad wojskiem w Katalonii. ~ 
Z Perpignan dnia 23. września. Ilo” 
munikacyja z Barceloną dotąd jeszcze prze” 
rwana. Listy wprost z Barcelony są po dzie 
46. września. Junta sprzeciwiała się temu, aby 
rada miejska z komendantem cytadeli w układy 
weszła. Cecilio Fernandez, podpo” 
rucznik z pićrwszego batalijonu ochotników bat 
cełońskich , wyzwał byłego jenerała dywizy 
Prim ba pojedynek. Gdyby zaś Prim nie 
stanął na to wezwanie, oświadczył F e r n & 0 
dez, Że obwola go podłym tchórzem. We- 
diug listów z nad granicy, dnia 18. wrześnfė 
wojska jenerała Prim i Amettlera stoj$ 
naprzeciw sobie; przyjdzie niezawodnić do sta” 
cia się. — Z Madrytu dnia 47. września doBo" 
szą, że Olozaga odjechał do Paryża. 


Wielka EBrytanija i Eriaudyja- 


Z Londynu dnia 8i. września. Dziś 
z rana o godzinie dziesiątćj wylądowała Królo- 
wa wśród huku dział z bateryj i statku p® 
rowego na placu warsztatów okrętowych * 
Woolwicha. Odbyła ona żeglugę z Antwerp" 
w swoim jachcie parowym bez konwoju cska- 
dry parowćj, która jéj podczas żeglugi tamże 
towarzyszyła. Zaraz po wylądowaniu, któro 
wśród głośnego okrzyku licznie zgromadzonych 
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gów nastąpiło , odjechała Królowa 2 swym 
em do Wiodsoru. 

o ukończonych zbiorach zboża, pan Cob- 
4 zajął się znowu agitacyją przeciw ustawom 
-Tii i rozpoczął takowe licznóm zgro- 

zeniem w Oxford. Miały tam wszystkie 
partyje swych zastępców : Torysowie żądający 
wy s wysokich cełł, whigowie domagający 
cła stałego, i radykalni repealiści, którzy 
„AL cła nie chcą. Jedpakże piórwsi z nich 
w ważyli się wcale odezwać, Ń gdy odrzuco” 
ciu uoPozycyje whigów, radykcliści po przyje” 
śli = hwały na korzyść wolnego handla odnie 
a ET awycięztwo To zwycięztwo jest 
34 ponieważ takowe odniesiono w hrab- 
sa FW którém sprawy dotyczące ziemiaństwa 
ae isolaje Jazo; i ponieważ takowe nawet 83- 
nia k dzierzawców nieprzyjażny sposób myśle- 
mo przeciw ustawom zbożowym objawia. Wy- 
G aem agitatorowi powiodło się przekonać 
za Tzawców, a dowodzenie jego ma to dobre 
a Że z chwiejącej Sie taryfy cła, wyra- 
ad wanćj w rawdzie Da ustalenie pewnych nie- 
sę miennych cen, wynika zupełne przeciwień- 

Wo, i że podczas BY właściciele dóbr po- 

och, Pa zięcej statecznój ceny zboża, obliczają 

Ra ód od gruntu, dzierzawcy zaś dla niakiéj 
2 ogg: For zi) zboża, przy chwiejącój się ta- 
A © ela nigdy tego dochodu uzyskać niemoga 
ca za uchyłepiem ustaw zbożowych mu- 
y nastąpić także zniżenie Cz 


rzawnego. ynszu zie” 
BI * Mathew ukończył swoję missyję w 
> S pozyskawszy kilka tysięcy osób dla 

wst ieźli . ) p 
wrócił i penieśiwość w Liwerpoola, p° 


FramncyjR. 


cy ża dnia 28. września. Fami- 
ka owska odjedzie około 45. październi- 
k ta Fontainebleau i zabawi przez ośm dni 
R śntejszym zamka. 
ył ER Nemours » małżonka swoja przy- 
p nia 20. września do Lugdunu i był tam 
ielkim entuzyjazmem przyjęty. 
a tz o godzinie pół do siódméj rano 
i i się Ich Rrólewiczowskie Moście do obo- 
wik. ztamtąd o jedne jeszcze milę na pole 
Sa h gdzie książe zajął się zaraz prze- 
MA 2 ustawionój w paradzie piechoty i roz- 
Gd wykonać kilka ewolucyj strategicznych. 
> sh książę Nomours W podróży swojój 
nis ra pod Lugdunem d. 19. września przy- 
Erę: Makon ; przedstawiono mu pp: La- 
dzierz Marge L acretelle. Piórwszy, prze” 
gnięty, jak wiadomo, W stronnika Opo“ 


zycyi zachowywał się w karbach zimnój grze” 
czności, nie przyjąwszy nawet zaproszenia 00 
stolu. Sędziwy zaś członek akadamii Lacre- 
tello miał bardzo słażbista przemowę, która 
księcia Nemours spowodowała do wynurze- 
nia się, w jakim on świetłe widzi zejście się 
Króla frapcuzkiego i Hrólowćj angielskićj w 
zamka Eu. Lacretelle wspomniawszy Da 
początku swojéj mowy » że gdy książę N e- 
moura przez Vendeję przejeżdźał, musiały 
się mu we Śnie objawić cienie wielkiego przod- 
ka Henryka IV., i tak zawcześnie zgastego 
brata księcia Orleańskiego, przeszedł daléj na 
pobyt Królowéj angielskićj w zamku Eu, po- 
równując Ludwika Filipa z Salamo- 
nem, a Hrólowę Wiktoryję z Saba Mró- 
lową Arabii. W końcu tómi rzekł słowy: Po- 
kój europejski trwajacy jaż od lat wielu sil- 
ugruntowany przez odwi- 
dziny Królowej angielskićj na naszćj ziemi, 
w zamku” Ku można było widzićć w całóm. 
jego bowiem 
Polityka nie 
tajemnic każ- 
każden może doświadczać 
swego rozumu na wybadywanie zamiarów rzą- 
dowych. 
ków i Francuzów ztego dostojnego wzoru przy” 
chylności i życzliwości płynie nauka? Oto cześć 
obopólna oparta i wzmocniona życzliwością £ 
wymiana” szlachetnych uczuć» 
dwoma narodami. w których świat cały z 
dym dniem poznaje wzory do naśladowania, i 
w których widzi swoich sędziów. Piękny to 
obraz, widzieć siwizoę okrytego starca, jaśnie- 
jącego w calym majestacie, a obok niego skroń 
młodćj Tirólowój otoczona wszelkiemi powaba- 
mi urody i dostojeństwa.“ Na te słowa od- 
rzekł książę Nemours: Dziękuję wpanu. 
geś to zdanie © pobyciu Królowej w naszóm. 
kole wynurzył „ja widziałem w jéj obecności 
między pami zaszczyt dla naszego kraju i rẹ- 
kojmię pokoju całéj Europie. Jakkolwiek bos 
wiem wielkość ; sława Francyję w piórwszym. 
stawi rzędzie » wszelako nie może ona być 
; gaszczytna dla nićj obecność 
Która się zbliżyła na na- 
chciała dać świade- 
ctwo tej prawdzie, Ze dwa wielkie narody wẹ- 
złem braterstwa łączyć się powinny. Oprócz 
zaszczytu mmojćj ojczy7DY widzę w têm jeszcze 
rękojmię pomyślności dla całój Europy; bo 
jedność ; braterstwo dwóch tak wielkich naro- 
dów utrwali i rozpostrzo w caićj ludzkości za- 
miłowanie pokoju- Jestem wpanu wielce obo- 
wiązany » żeś Swoja mową wywołał na moje 


= 780 = 


usta te słowa, które w méj duszy spoczywały, 
i cieszę się zarazem niewymownie, że w tój 
mierze jednakie myśli z tak sławnym podzie- 
lam pisarzem, który juź tylekrotnie w ukry- 
tych tajnikach dziejów proroczóm czytał okiemle 

Jeneralny gubernator Bugeaud powrócił 
dnia 12go września do Algióru z wyprawy do 
Medeah. 

Usiłow anie domu bańkierów Fou ld i spół- 
ki w celu obadzenia niejakićj sympatyi dla 
mowój pożyczki hiszpańskićj, całkiem się nie- 
powiodło w Paryżu. W skutek tego dóm po- 
mmienionych bańkierów zerwał układy z Ma- 
drytem. 

Mówią tu bardzo o dokładnóm skreśleniu 
spraw Ryc up a które do pana Guizota 
urzędową droga, ze strony madryckiego rządu 
madesłano , i podług którego smutne położenie 
ich już Żadnój wątpliwości nie podpada. 

—— dnia 24go września. Przybył tu 
z Madrytu pan Olozaga i będzie tymczaso- 
wie pełnił jako pełnomocny minister i nad- 
zwyczajny poseł urzędowanie, aż pokąd gabi- 
net francuzki rzeczywistego ambasadora do Ma- 
drytu nie poszłle. Wtedy będzie on tutaj po- 
dobnież godnością ambasadora zawierzytelnio- 
ny. Jego list wierzytelny zawićra już dla nie- 
go ten charakter, i gdy Królowa takowy ma 
wręczała, ozdobiła go oraz własną ręką iasy- 
gnijami orderu złotego runa. 

Dnia 21. września przybył do Havre jenerał 
Boyer, były prezydent rzeczypospolitój haj. 
tyjskićj; uda się on ztamtąd do Paryża; są- 
dzą powszechnie, że we Francyi osiąść za- 
myśla, gdzie już od niejakiego czasu znaczne 
kapitały w bankach umieścił. 

Podług listu z Oranu pod dniem 9. wrze- 
śnia, jenerał Lamoriciećre w utarzce 
z Abd-el-Kaderem zabił mu 60 ludzi 
z jego regularnego wojska i przejał ważne pa- 
pićry, między temi mianowicie stan wyprawy 
Emira i skreślenie jego systemu obrony. I 
Moniteur Algérien opisuje kilka pomyślnych 
utarczek z Emirem, tudzież bezsilnaść do któ- 
rój ten ostatni przywiedzionym został ; jednak- 
że jeszcze niezupełnie dajemy temu wiare, aż 
pokad nie otrzymamy pewniejszych doniesień 
niż są słowa dzieńnika Moniteur Algérien: 


W Paryżu przytrzymano niejakiego pana. 
Becker; ma on być jednym z najcelniej- 


szych szefów odkrytego przed kilka dniami 
komunizmu; na tajnéj prasie, którą w jego 
pomieszkaniu znaleziono, drukowano prokla- 
macyje spiskowych. 
Belgija. 
Z Antwerpii d, 22. września. Jacht 


Królowćj angielskićj miał pomyślną żeglugę: 
Odpłynawszy ztąd onegdaj po południu o go” 
dzinie piórwszój, przybył juž o godzinie pół do 
piatćj do Flićssyngen , chociaż pożegnanie z lc 
Mościami Królem i Królową Belgów, którzy 
w Lille na ład wysiedli , niemal przez ćwierć 
godziny trwało. Około godziny szóstój pod wie- 
czór znajdował się jacht już na wysokości Nortfi- 
Foreland (przy angielskióm wybrzeżu). 

Z Bruxeli dnia 84. września. 
raj rano o godzinie ósmój dwadzieścia i jedeB 
wystrzałów z dział zapowiedziało rozpoczęcie 
uroczystości wrześniowćj , podczas gdy w ró" 
wnym czasie odgłos dzwonów Kościelnych zw” 
ływał na żałobne za poległych w owych dniac 
nabożeństwo, na któróm się najwyższe władze 
krajowe znajdowały. O godzinie piątój był 
wielki koncert w źwierzyńcu. 


Prussye 


Z Berlina pod dniem 22. września donoszą * 
Podróż Króla Jegomości została dla nowych 0%- 
widzin na kilka dni odłożona. Wczoraj przy” 
był tu koleją Żelezna z Drezna i Lipska książ8 
Bordeaux, i zabawiwszy tylko krótki cz8% 
udał się zaraz w podróż do Potsdamu, gdzie 
dla niego w przepysznym nowym pałacu ksi$” 
żęce pomieszkanie przygotowano. O godzini? 
siódmćj stanał Ksiażę w Potsdamie , gdzie 
powitany od dworzan, przez swoje uprzejm? 

ostępowanie sprawił na nich pomyślne wr?” 
zenie. Gdy dwór powracał zteatru, udał się 
Książę do Sanssouci i zabawił niejaki cz6% 
u Jego Król. Mości. 


I W 
NOWINY. 


Ze Stanisławowa. Jeżdzicie i piywaci? 
krok w krok za Królowa Wiktoryją, a nie wió” 
cie, co się pod waszym bokiem, w Stanisła” 
wowie dzieje. ĮI tam są teatra, koncerty, bale, 
kasyna, popisy wojskowe. Towarzystwo akto 
rów niemieckich pielgrzymujące po ziemi n8 
széj pod dyrekcyją pana Urbany, zaciągnęło 
do naszego miasta na zimowe leże. | na 5% 
szćj scenie o kilku stopach szerokości i dłu- 
gości pojawił się Syn puszczy, czyli, jak te” 
tralne nalepki głosiły, Ein Schlag und zwet 
Herzen. Tutejszy Ingomar pod urokiem H 
czucia wypićrzył się z swojćj dzikości w * 
słownóm tego wyrazu znaczeriu, bo gdy uk ia 
ka przed Partenija , pióropusz kołysany falą 
uczucia na wszystkie strony, uwalnia się © 
hełmu i ścieli się pod stopy bohatórki. 8 
łoto usymbolizowanie zwycięztwa Parteni D 


czo” 
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leśnóm sercem Ingomara! Zresztą komedyja 
i krotochwila przystaje lepićj do twarzy tego 
towarzystwa. — Oprócz teatra mieliśmy tu 
muzykalno-deklamacyjna akademiję, dang przez 
amatorów na dochód miejscowych ubogich, 
poczćm nastąpił bal, z którćjto zabawy wPp'y- 
nelo in bruto 220 zr. m. K- Należy oddać 
sprawiedliwość naszemu miasta, że posiada 
Piękne muzykalne talenta: I tak panna K oliń- 
ską, która zarówno miłym śpiewem jak pie” 
5 gra na fortepianie umiała sobie zje nać 
adowolenie całój publiczności ; pani Muss- 
<ha i panna Teresa Abgarowiczówna» 
Pa wraz z panami Blaschko i KnapP 
grały zbyt trudne waryjacyje Ba cztóry rąk 
ompozycyi Moschelesa i Mendelsohna - Bar- 
oldy; i kapelmistrz bandy z pułku Arcy- 
a Szczepana, który karnawałem wene- 
m. na skrzypcach najgłośniejsze wywołał okla- 
«Bez przesady powiedzićć można, Że w to- 
nach jego skrzypców toczyły maski karnawa- 
OWA rozmowe, szczegółnićj naśladowanie wy- 
rzeżniających się masek, powszechną obu- 
„gd wesołość. W końcu wystąpił „ Holiń- 
SKi z humorystycznę prelekcyją w piemieckim 
języka i usprawiedliwił dostatecznie sławę u- 
talentowanego bumorysty, jaka ma w naszych 
okolicach. Błyski jego dowcipu z wielu miar 
ka; trafne, nie z samej tylko igraszki słów, 
e z istoty rzeczy wynikające» słusznie 
jednały mu imię wtórego Saphira. Że z wielu 
postrzeżeń dowcipnych o jednóm tylko wspo” 
mniemy: Każde dziecko, mówił tenże humo- 
BE. ma swego opiekuńczego jenijosza, który 
a e" horoskop przyszłych losów rzucając 
Db à monety do góry. Tu rozstrzyga her! 
Sze głowa. — Cztéry batalijony Arcyksięcia 
a aj dwa batalijony Mazuchelli, a dwa 
pa ku Hartmanń odbywały pomimo niepo- 
sed AH wojskowe na błoniach tutejszych. 
a F kasynach tutejszych, do których więk- 
èy A mieszkańców stanisławowskich nale- 
wię kl: y prym biorą, wszelako wszystkie pra- 

asy towarzystwa mają w nich udział. 

* = * 

>  Redakcyja odbiera często do 
X 2 > umieszczenia mnóstwo artyku- 
Ów rowmaitćj treści, W dążność i zakres jej 
pisma nie wchodzących. Osoby chcące nawet 
1 w takim razie pracę swoją mieć drukiem 
A raczą przy przesyłaniu rękopisma 
ołączyć opłatę od c.k. Rządu za insercyję 
pPostanowioną, to jest: po 3 kr. m. k. od każ- 


dego wićrsza druku ( 38 kler liczącego). 


Redakcyja zaś z swej strony, ile razy uzbierw 
podobnych artykułów na półarkusza lub caty 
arkusz druku, załączy je jako „Dodatek 
nadzwyczajny do Gazety lub do Rozm 
maitości.*  Rozumić się, że przepisy Cen- 
gury muszą być zachowane. 


uz Z AAAA 
WIADOMOSCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE. 
(z korespondencyi prywatnej.) 


Ze Lwowa, dnia 6 października. W handlu 
produktami krajowemi od niejakiego czasu zu- 
ełnie panuje cisza, nić ma bowiem pomyśl- 
nych widoków ani na wódkę ani na zboże ; 
iórwszy Z tych produktów nie tylko że bar- 
fzo zniżony W cenie, ale prócz tego nić ma 
rawie Żadnego odbytu, drugi zaś mógłby iść 
w handel zagraniczny, gdyby zła jakość i ni- 
kle ziarno nie stały temu na przeszkodzie ; 
stara pszenica dobrze popłaca, ale w naszój 
okolicy trudno takowćj dostać. Niektóre go- 
rzelnie 84 już w ruchu, inne zaś w ciagu bieżace- 
o miesiąca zaczna być czynne. Plon ziemnia- 
a że kopania onych 


ków zależy od miejscowości , 
dotad nie pokończono, zatóm pa teraz trudno 
odać stosunek tegorocznego ich urodzaju do 
rzeszłorocznego. — Okowitćj 30stopniowśj 
z nowego wyrobu sprzedano kilka partyj 
z wcześniejsza dostawą po 45 kr; z warunkiem 
zaś oddania takowćj dopióro w grudniu i pó- 
źnićj po 13 do 14 kr. m. k. garniec. Wódki 
szumowćj gotowćj małoco sprzedano; jako ce- 
nę nominalną podać można 10 do ż1 kr. gar-- 
niec. Korzec pszenicy sta:ćj 2 zr. 36 kr. do 
2 zr. 48 kr., żyta starego 4 


zr. 12 kr. do 2 
zr. 18 Kr., jęczmienia a zr. 42 kr., hreczki 
4 zr. 36 kr. 


Za nowa pszenicę płacą podług 
gatunku po T zr. 5% 


r., 2 zr. do 2 zr. 42 
kr. mon. konw. korzec. 

Ceny innych produktów w handlu hurto- 
pastepujące : Cetpar kminu 9 zre 
6- zr., Konopi czesanych 14 do 
20 zr. 15 kr., miodu z Woszczy- 
atoki 26 zr. 45 kra ole- 
oleju konopnego 13 zr.. 

„, potażu 30 kr. m. k. 
A abe dzonych w ostatnich kilka tygo- 
dniach na iwowskie targi poniedziałkowe w o- 
oszacowany został na 13/4. 


ju lnianego 17 Zr. » 


oszaczowany został na 10/4 Ka- 
mieni mięsa i 4 kamień łoju, i sprzedany, 6 
60,zr. W. We 

4 a. 
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Z Wiednia, dnia 22. września. Od dwóch ty- 
godni jednakowa prawie cena utrzymuje się 
w tatejszym handlu wołowym; płacono bowiem 
za cetnar z początku przeszłego tygodnia po 
40%, zr. w. w., lecz że dużo brano w okolice 
Wióćdnia, a zostajaca w stolicy ilość wołów nie 
wystarczała na jéj potrzeby, cena podskoczyła 
przy końcu tygodnia na 41 zr. w. w. Niektó- 
rym, co kupili na nogach, wypadł cetnar przez 
złe oszacowanie na 42 zr. w. w. W tym sa- 
mym stosunku były ceny westatnim tygodnin, 
z małym wyjątkiem. Ilość wołów węgierskich 
przewyższała znacznie w obudwu tygodniach 
liczbę galicyjskich, i cena piórwszych była 
troche niższą, miż ostatuich. Sprzedaż odby- 
wała się po największćj części na nogach. 
Ogólna ilość wołów w przeszłym tygodnia do- 
chodziła do 2000 sztuk, w ostatnim zaś tygo- 
dniu przenosiła 2300, lecz w Wićdniu zostało 
około 1900, resztę popędzono na prowincyję. 


Z Wrocławia dnia 24. września. Ciagle po- 
myślne doniesienia z angielskich dystryktów fa- 
brycznych, i nieustanne zgłaszania się kupców 
z za-granicy, dobra są wróżbą dla naszego zbli- 
żającego się jarmarku na wełnę. W ciągu tego 
miesiaca mieliśmy tu znacznych kupców z An- 
glii, Śaxonii, Berlina i Polski; ubiegali się oni 
najwięcćj za szlązką wełną cienką i bardzo cien- 
ka jednćj strzyży, także za jagnięcą i z owiec 
odeszłych; w skutek tego zapasy nasze tak po- 
szczuplały, iż wełny jednćj strzyży nić masz 
jak 4,000 cetnarów, a jagnięcćj i z owiec ode- 
szłych bardzo mało. ł o polską wełnę jednćj 
strzyży w cenie 56 do 62 talar. prus. za cetnar 
także się dopytywano, kupując ją zamiast weł- 
my szlązkićj średnio-cienkićj, którćj nie wiele 
jest u nas w zapasie. Od dwóch tygodni mamy 
tu znaczne dowozy wełny z Rossyi, Polski i 


Galicyi, tak, iż dotąd ilość ta wynosi do 25,000: 


cetnarów. Do średnich gatunków nie bardzo się 
kupcy dotąd biora, a los tych gatunków zawisł 
bardzo ed wypadku jarmarku lipskiego na su- 
kna; tylko w takim razie gdy ten jarmark do- 
brze pójdzie, możemy i u nas liczyć na kon- 
kurentyję fabrykantów krajowych i z Państw 
do zwiazku ciowego naleźących; ci bowiem 
nozstrzygaja najwięcćj los naszego jarmarku pa- 
żdziernikowego. Dła Anglii i prowincyj nadreń- 
skich, polska wełna mnićj jest przydatna: pićr- 
wsza bowiem zaopatruje się w miejsce polskićj 
wełny, welng australska tanićj przychodzącą š 


zaś prowincyje nadreńskie, wyrabiają mało weł 
ny pośledniejszćj, i dostają takowę wygodnićj 
z Austryi i Węgier. Ale przy umiarkowany 

cenach wełna polska znajdzie zawsze i u naš 
dobry pokup. (Preuss. Handl. Zeit. 


r . e 
Oswietlenie gazem latarni prze- 
nośnych. 

Niejaki p. dHauen, który w Austryi, Prus- 
sach, Bawaryi, Anglii, Belgii, Francyi i Stanach 
Zjednoczonych uzyskał wyłączny przywilćj, od- 
był dn. 27. lipca r. b. w Berlinie w obec znaw- 
ców próbę swojego sposobu oświetlania gazem: 
Latarnie uliczne nie są z soba rurami połącze” 
ne, łecz każda ma swój osobny aparat; można 
je tedy wszędzie gdzie chcióć postawić, a na- 
wet i nad środkiem ulicy zawiesić. Do napet 
niania rury latarnianćj gazem, nie potrzeba 
osobnego aparatu; olćj z smoły z węgli ziem- 
nych otrzymywany, nalówa się do rezerwoart 
nad latarnią umieszczonego i ogrzćwa prawie 


przez ika minuty; gaz palny zaczyna się z ole” 
ju wydobywać i pali się płomieniem na cal wy” 


sokim, dopóki płynu w rezerwoarze będącego 
nie zabraknie. W przeciągu godziny wypali się 
5 lutów oleju. —Pan dHanen zamyśla wkrótce 
jednę ze stacyj kolei Żelaznćj z Berlina do Post 
dama metodą swoją oświetlić. Światło to jest 
białe i bardzo jasne, tak, iź na 6 do 8 kroków 
można przy nićm najdrobniejsze pismo czytać- 

Wspomniony tu olćj otrzymują w Anglii przy 
przerabianiu (przez zwęglenie). węgli ziemnyc 
na Ioaks. Jest on wtym kraju bardzo tani» 
gdyż jeden galon nie Kosztuje jak 6 pence> 
czyli 2 funt polski 2 kr. m. k 


® 
= XL. Spis 
osób, które w biurze Redakcyi Ga“ 
zety Lwowskiej przyczyniły się do 
składek dla pogorzelców Zmigrodu: 
Według spisu X. w Gazecie nr 103 
14 czerw. złotych i 826 zr. 29 Kr: 
Jalija Paygert 2 lirzywenskiego, 
obwodu czortkowskiego . . 


40 EN. 


M. J. z Brzeżan ©... ., 6 — = — 
Fryderyka hr. Muszyńska, Dama 

orderu krzyża gwiazdzistego 

it drinu d . . . AMAN m 


Summa 891 zr. 29 Kr. 
w mon, konw. i 24 czerw. złotych- 


(Do tego Nru. Gazety dolaczony jest Ner. 40. Rozmaitości.) 


Redaktor J. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciezka Kratterea. 
(Drukiem Piotra Piliera we Lwowie.) 


